
Wychodri we wtorek,czwar­
tek i sobotę. Co sobotę dołą- 
caony jest arkusz R o zm ai­
tości, pisma ku pożytkowi 
izabawie. Prenumerata Ga- 
®ety z Dodatkiem i Rozmai­
tościami wynosi: na kwartał, 
*U odbierających w samym 
Lwowie 4 zr. 48 kr., na 
bocztamcie lwowskim t zr. 
' *  Kr., na wszelkich innych 
POcztanitach £ zr. 36 kr. mon. 
konw. Prenumerata póltoez- 
K« wynos, dwa razy tyle «° 
kwartalna.

^ V t o r e l i

© a S E T A  

Ł W 6 W 8 K A .

Dodatek do Gazety Lwow­
skiej obejmuje doniesienia 
urzędowe i prywatne. Za 
umieszczenie w Dodatku 
płaci się od wiersza w pół 
kolumnie (drukiem garmont) 
za pierwszy raz 3 kr., a za 
każdy następujący raz tylko 
po i  tjs Kr. mon. konw. 2ta 
większe liteTy płaci się we­
dle tego, ile na zwyczajny 
druk obrachowane miejsca 
zajmą. Iledakcyja Gazety 
Lwowskiej przyjmuje tylko 
fraukowane liaty.

M ro- 8 H . -I. sierpnia f § !8 .

Przegląd artykułów.
Wiadomości krajowe: Z  W i e d n i a .
Wiadomości -zagraniczne: P o r t u g a l i j a :  Stan 
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styi zameźcia Królowej. —  Nieukontentowa- 
nie w Barcelonie z powodu nowego porządku
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s l » j a :  Śmierć lorda Williama Russell. —  
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WIADOMOŚCI KRAJOWE.
—  Z W i e d n i a .  —

Ł ^R M ość raczył najwyższem postanowieniem 
8a ° ,a 23. lipca r. b. galicyjskiemu nadkomi- 
a j °Wl przy straży finansowej J ó z e f o w i  Ja- 
Ja *.e w 8 k i e m u nadać najłasltawiej order że- 
°d ^°fony trzeciej klasy, z uwolnieniem

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 
y o P o r t n g f ó i U k s

bon ^ n *° 21. l i p c a .  Listy z Liz-
s n ich°C - ^z’ e“  f 'p ca’ W jednym

czytamy następujące słowa., któremi

w krótkości cały stan rzeczy skreślono: »Anar-- 
chija w rządzie, anarćhija w administracyi, anar- 
chija w finansach, anarćhija między ludem. 
Jeżeli len stan potrwa jeszcze dłużej, tedy słu­
sznie można się obawiać o los tego nieszczę­
śliwego kraju,* Wczoraj już doniosły nam 
dzieńniki hiszpańskie, że w K o i m b r z e  
w s z c z ę ł o  s i ę  n o w e  w r a d y k a l n y m  
d a c h u  p o w s t a n i e .  Stan anarchii i niepo­
rządku, w którym się już oprócz tego ten nie­
szczęśliwy kraj znajduje, stał się przeto jeszcze 
bardziej zawikłanym przez początek nowego^ 
czysto demokratycznego powstania. Pierwsze 
powstanie zrodziło drngie. Ministeryjum księ­
cia P a l m e l ł l  było wskutek miguełistow- 
skich buntów zmuszone przez użycie nadzwy­
czajnych środków odstąpić od scisło konstytu­
cyjnych prawideł , które przy swoim wstępie 
do gabinetu dotrzymać było przyrzekło. Nie­
jaką liczbę obwodów krajowych podzieliło na 
dwa wielkie dystrykta i na czele każdego z tych; 
postawiło nowego urzędnika, pod nazwą naj-r 
wyższego cywilnego naczelnika. Temu nadało 
takież same obszerne pełnom ocnictwa, jakich 
w podobnych okolicznościach ministeryjum K a- 
b r a l a  dla swych urzędników od llortezów 
zażądało, i które otrzymało. N-a czele jednego- 
z tych administracyjnych obwodów, Mondego,. 
którego głównem miastem jest Koimbra, po­
stawiono radzcę R o d r i g o  F o n s e c a  M a­
ga 1 h a e 8. Skoro w Eoimbrze dowiedziano się 
o tych rozporządzeniach gabinetu, natychmiast 
rozwiązała się tamtejsza junta , a Ind rzucił się 
do broni dla stawienia oporu. Pan Ma g a l ha es 
był zmuszony pod zasłoną kilku przyjaciół, 
którzy nad zagrozonem, osobiatem jego bez­
pieczeństwem czńwali, umknąć z Koimbry. 
Junta chwyciła znowu wodze rządu, a Koimbra 
ogłosiła się niepodległą, wypowiadając posłu­
szeństwo wszelkiej władzy, która w jej mtiradfc
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nie ma siedziby. Miejscowe dzieńnik! wypo­
wiedziały formalnie lizbońskiemu gabinetowi 
w ojnę, a rządowi zbywa ua sile , by tę nową 
rewolucyjną agitacyję w Koimbrze w zarodzie 
przytłumił. Dziwną rzeczą jest, ze urzędowe 
pismo Diario zachowuje o tych ważnych wypad­
kach w Iioimbrze jak najgłębsze milczenie. 
Lecz dziennik Septembrystów: Patriota, głó­
wny organ rewolucyi, który jak najzacięciej 
powstaje na ministrów, mówi oschłemi słowy, 
że Portugalija znajduje się w najsmutniejszym 
stanie w świecie, a jeżeli rząd nie odstąpi tej 
drog i, którą teraz postępuje, tedy nowa rewo- 
lucyja jest nieodzowną. Pan F o n s e c a  Ma- 
g a 1 h a e 8 powrócił znowu do Lizbony z Ko- 
imbry. Zdaje się, że miasto Santarem poszło 
juz za przykładem Iloimbry. Podczas gdy ra­
dykalna partyja tak zuchwale w Koimbrze i 
wM inho podnosi głow ę, rusza się stronnictwo 
miguelistowskie coraz mocniej w Tras-os-Mon- 
tes i w Algarwii, jakoż wielkie starcie się 
wojska z ludem zagraża. Najszczególniej w po­
granicznej twierdzy Elwas okazują żołnie­
rze całkiem jawnie swe nieukontentowanie , 
a rząd obawiając się nowego pronuncyjamentu, 
posłał tamże pocztą jenerała C e l e s t i n o .  
Atoli nadzieja i odwaga Mignelistów wzmoże 
się jeszcze bardziej, gdy tam będzie ogłoszoną 
odezwa pana A n t o n i o  R i b e i r o  S a r a i wa ,  
naczelnika miguelislowskiej junty w Londynie, 
którą tenże wydał imieniem i na rozkaz Dom 
M i g u e l a ,  a w której wymienione są wszyst­
kie te obietnice , które ten książę uczynił na 
przypadek, gdyby mu się udało znowu tron 
Portugalii uzyskać.*

H i s z p a n ^ ] a .
Z  M a d r y t u  d n i a  18. l i p c a .  Od wczoraj 

biega tu pogłoska, że fraucuzki dwór oznajmił 
przez tutejszego swego ambasadora, iż sobie 
życzy, aby Królowa I z a b e l a  poszła za n a j-  
s t a r s z e g o  syna Infanta D o n  F r a n c i s k o .  
Ta okoliczność, że dzieńnik Ueraldo przedsta­
wia dziś tego księcia jako jedynego kandydata, 
na którego się tak różne odcienia parlyi libe­
ralnej w Hiszpanii, jako też londyński i paryzki 
gabinet zgadzają, nadaje zewszechmiar tćj po­
głosce wielką w agę, a to tern bardziej , ileże 
ten sam dzieńnik przytacza wyraźnie następu­
jące bardzo ciekawe słowa: »Jak gdyby prze­
znaczenie chciało usunąć nawet ostatnie prze­
szkody, jakieby w tej sprawie w jakimkolwiek 
punkcie jeszcze na zawadzie stać mogły, zaszła 

'pew na okoliczność, która się do łatwiejszego 
rozwiązania tej kwestyi bardzo przyczyni. In­
fant D o n E n r i t j u e ,  w tej chwili możemy

to oznajmić, z r z e k ł  s i ę  s w o i c h  n a d z i e i  
i w y r z e k ł  n i e o d z o w n e  p o s t a n o w i ą  
n i e ,  i ż  s i ę  o r ę k ę  d o s t o j n e j  s w e j  
k u z y n y  s t a r a ć  n i e  b ę d z i e .  Jakiekol- 
wiekbądź mogą być powody, na których sif 
ważne to postanowienie opiera, a które nieza­
wodną drogą i w sposób niepodpadający żadnej 
wątpliwości, doszło do naszej wiedzy, jednak*® 
przezto upada ostatnia wielka zawada, mogąca 
przeszkodzić zawarciu małżeńskiego związku, 
który jako jutrzenka naszej szczęśliwości, jako 
uzupełnienie i tryjumf naszych dla zdobycia 
wolności , która teraz nazawsze jest zabezpi^' 
czona, przedsięwziętych usiłowań, nową epokę 
w naszych rocznikach stanowić będzie.*—  Ten 
sam dzieńnik zapewnia, że nadmieniony Infant, 
Don F r a n c i s k o  d e  A s i a ,  który jak wia­
domo dowodzi w Pampelonie pułkiem końnicy, 
zaproszony jest do Madrytu dla znajdowania się 
na wielkim festynie , który panująca Królowa 
w rocznicę imienin swojej matki, dnia 24go 
wyprawić kazała.

Z P a r y ż a  d n i a  23. l ip c a . Dziś otrzyma­
liśmy wiadomości z Barcelony pod dniem l?* 
a z k a t a l o ń s k i  e j  granicy po dzień 10* 
lipca, które się nowego porządku podatków 
dotyczą. Kłopoty, które zaraz z począdku p®" 
wstały ztąd w Katalonii dla rządu , trwają do­
tychczas , a to w głównem mieście Barcelonie 
bardziej niż na każdym innym punkcie. Ws*y* 
scy opłacający podatki bez wyjątku stawią tam*0 
stanowczy opór. Niejedno przyczynia się d3 
tego : przedewszystkiem zasługuje na wzmiankę 
zły, nierówny podział podatku osobowego, i ta' 
kiż sam zachodzi przypadek z podatkiem, którf 
od handlowych przywilejów jest pobierany- 
Ze zażalenia opłacających podatki szczególnej 
w tym ostatnim względzie są uzasadnione, oh®' 
żuje się już z przytoczenia tego jednego faktn, 
iż rząd nie chce czynić żadnej różnicy mię0®/
kwotą, którą ma opłacać d r o b i a z g o w y  handlar**
który przez cały rok nie większym obraca m* 
jątkiem, jak tylko 40,000 realów, to jest oko °
10,000 franków na francuzkie pieniądze, a kwotą 
największego handlowego domu, który W r® 
kilką milijonami obraca. W  tym punkcie . 
dzie musiał minister finansów pan M o n  > 
chlej lub później zmodyfikować swój 
bo inaczej drobiazgowy handel całkiem upa n*

W ielk a  SSrytantfa i  IrlandyJ**
Z  L o n d y n u  d n i a  21. l i p c a .  

nadeszła tu telegraficzną drogą do hotelu r 
cuzkiej ambasady wiadomość, że dnia !?’, f  i  y 
zeszedł z tego świata w Genui lord j_fi0 
W i l l i a m  R u s s e l l ,  drugi syn *mar
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księcia B e d f o r d ,  a brat teraźniejszego pierw­
szego ministra, lorda J o h n a  R u s s e l l .  Ten 
ostatni nie mógł dla tego wczoraj być na po- 
posiedzeniu izby niższej, na którem miano roz­
trząsać nowy plan pod względem ceł o cukrze. 
Rozprawy nad tem odroczono na przyszły po­
niedziałek.

Zi powodu niebytności lorda J o h n a  R u s- 
8 e 11 niezawierały rozprawy parlamentowe w 
ostatnich dwóch dniach nic ważnego. Dnia 
22. lipca zapowiedział lord J e r z y B e n t i n c k  
8Wą poprawkę przeciw ministeryjalnemu pla­
nowi pod względem ceł o cukrze : »W te- 
â2niejszym stanie uprawy cukru w zachodnio.

1 Wschodnio-indyjskich posiadłościach angiel­
skich*, mówi on, »niesprawiedliwem i niepoli- 
tycznem jest zniżenie cła od zagranicznego 
©nkru, gdyż przezto tamuje się uprawę an­
ielskiego przez wolnych ludzi uzyskiwanego 
®nkru i tem bardziej zachęca sie handel nie­
wolnikami.*

Dnia 23. lipca oznajmił 0 ’C o n n e 11, że 
no przy8złem posiedzeniu przedłoży wniosek 
n© rozpoznania, w jaki spoBÓb przywiedziono 
n° skutku uniję Anglii z Irlandyją. Na zapy- 
*onie 0 ’C o n n e l l a  oświadczył pan L a b o u -  
® h e r e ,  £e rząd otrzymał doniesienia, które 
Wprawdzie dobre zbiory dla Irlandyi w tym roku 

tecują t jednakie ziemniaki podobno zno- 
Wu niedopiazą. Bil dotyczący osiedlania ubo- 
fitCłl przeszedł po przydłuższych rozprawach 
Pr*ez wydział.

Gazeta Times czyni nieustanne przedstawie- 
®,a » opozycyi grożącej planowi lorda J o h n a  
 ̂ nss e l l  ostrzegając ją przed popędliwemi kro- 

nt* i których wkrótce pożałować może. Mi- 
8teryjainy ten dzieńnik pisze między inne- 
* W obronie lorda J o h n a  R u s s e l l  co na- 
t.puje: „pę naszym kraju zaledwo pojmują 

^Jwiębszą trudność, jaką angielski plantator 
zachodnio-indyjskich kolonijach ma do zwal- 
ma. Robota jest u nas towarem, którego 

zat j  P°dostatkiem na targowicy dostaniesz, a 
Wod*1' *6n' e ê8t Prze^m' otenl żywego spółza- 

Przeciwnie zaś plantator ma grunt,
Wet0̂ 6 ’ niachin>' > bydło Poc'?Ku , a na*
2  n. P***ł —  tylko mu robotników niestaje. 
djj eWolnictwa oswobodzony Murzyn ma swe

©twa; nie zawsze go możesz dostać i nie 
l;c» ° d w robocie ; nie można na niego 
Akt uprawie cukru na wielki rozmiar.)
Wan;eitlancyPacyi utrudnił niezmiernie najmo- 
ft Uge Wolnych robotników. —  Lord J o h n  
z ięl(j e przytoczył dwie główne przyczyny, 

- 0^miana w ©łach od cukru nieod- 
* 8|?  okazuje; popierwsze, ie  my pó-

trzebujemy daleko większej ilości cukru, niż 
jest ta, jaką w zachodzących stosunkach do 
kraju sprowadzić można, a powtóre, ze skarb 
państwa potrzebuje większego dochodu z cła 
od cukru, niż jest ten, jaki podług dotychcza­
sowych postanowień, które swą wysokością kon- 
sumcyję tamują, osiągnąć można; a przynaj­
mniej niepowińnismy na zmniejszenie tegoż 
dochodu się narażać. Zadaniem naszem jest, 
oba punkty połączyć, to jest przywóz cukru i 
dochód cłowy podwyższyć. Ostatniego roku 
zamyślano przywóz cukru zmniejszeniem praw 
wprowadzania pomnożyć , atoli pole przywozu 
pozostało jednakowe , to znaczy, na cukier 
uprawiany przez niewolników nałożono c ł o , 
które się zakazowi wprowadzania równało ; a 
więc nie można było sprowadzać na targowicę, 
jak tylko przez wolnych ludzi uprawiony cu­
kier; ztąd nastąpiło to, że ceny cukru nie 
spadły, konsumeńci nie mieli ze zniżenia cła 
żadnego zysku, a publiczny skarb poniósł wiel­
ką stratę. Doświadczenie więc jest teraz dla 
nas przestrogą; cóż należy uczynić. by więk- 
Bzy przywóz cukru uzyskać, i dochód państwa 
z cła od cukru, jeżeli nie pomnożyć, to przy­
najmniej na stratę uie narazić? Po rozważeniu 
wszelkich powodów za i przeciw, widzimy sie 
zmuszonemi postawić cło na równej stopie i 
znieść różnicę między cukrem przez wolnych 
ludzi a niewolników uprawianym. Nie życzy­
libyśmy sobie bynajmniej uchodzić za alarmi- 
stów, jednakże nie możemy przed sobą utaić, 
iż bardzo być m oże, że zaproponowane przez 
ministra rozporządzenie, przez dziecinną czyli 
raczej nierozsądną negacyję odrzuconem bę­
dzie —  że rząd ze swoim planem w m niej­
szości pozostanie, Zdaje się ze Btrońnictwo 
protekcyjonistów w tworzeniu gabinetu znaj­
duje przyjemną rozrywkęj Jego instynktem 
jest instynkt zebranego przez przypadek tłu­
mu, który do siebie m ówi: »Teraz, gdyśmy się 
połączyli , rozważmy, co tez złego zrobić m o­
żemy.* —  Bozważyłoż to stronnictwo, coby na­
stąpić mogło, jeżeliby rozwiązanie gabinetu spro­
wadziło? W tedy przeminie czas zaprzeczającego 
strońnictwa, a jeźli ono nie bedzie w stanie 
zaproponować dobrych ustalających rozpo­
rządzeń , tedy niezawodnie tem głębiej upa­
dnie , im  wyżej było się wzniosło. Być może 
iż protekcyjonistom powiedzie się obalić dru­
gie miuisteryjum, ale my wyobrażamy sobie, 
iż nic spieszniej i skuteczniej nie przyczyniło­
by się do ich własnego zniszczenia (jako stroń­
nictwa).

W  pobliżu Stratford na wschodniej kolei wy­
darzyło się dnia 18. lipca w i e l k i e  n i e ­
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s z c z ę ś c i e  z powoda zdybania się dwóch 
pociągów , o którem dzieóniki londyńskie do­
noszą następujące bliższe szczegóły : Okropne 
nastąpiło uderzenie o siebie dwóch pociągów, 
z których jeden spóźnił się o 20 minut. Jeden 

ociąg ledwie się był zatrzymał przez minutę, 
y wysiedli podróżni , gdy dragi pociąg, który 

dawanych znaków czy nie rozum iał, czy nie 
widział, na stojący pociąg z nadzwyczajną szyb­
kością uderzył. Widok zniszczenia, jaki się 
w tej chwili pojaw ił, był prawdziwie okropny; 
nie widziałeś tam jak tylko kupę zdruzgota­
nych wagonów, rozrzuconych członków ludz­
k ich , pokaleczonych i krwią zbryzganych ciał. 
Trzydzieści do czterdzieści oBÓb zostało mniej 
więcej zranionemi.

F ra n cy ja .
Z  P a r y ż a  d n i a  24. ł i p c a .  Po uroczysto­

ściach lipcowych uda się dwór do zamku E u ,. 
gdzie juz Księżna O r l e a ń s k a  z swemi dzie­
ćmi przebywa. Dnia 20go zwidzał Król1 
w towarzystwie Książąt M o n t p e n s i e r  i Sas- 
k o - K o b u r s k i e g o  tudzież licznego jeneral- 
uego sztabu, warownie Issy, Vanes i Mon- 
-frouge.

Słychać, że Książę J o i n v i l l e  otrzymał 
rozkaz udać się z początkiem sierpnia z swą 
eskadrą do Alexandryi, dla powitania powraca­
jącego tamże z Konstantynopola Wice-Króla.

Jenerał N a r v a e z  od czasu swego przybycia 
do Paryża, przyjmował tylko kilka osób u sie­
bie. Miał jednak już posłuchanie u Króla i 
pana G u i z ot a.

Z  dwudziestu czterech nowo - mianowanych 
parów jest 16 konserwacyjnych byłych deputo­
wanych , 3 członków instytutu, 4 jenerałów 
dywizyi i jeden poseł.

Umiarkowany dzieńnik Eaprit public zamie­
ścił wyświecający artykuł o teraźniejszym sta­
nie finansów Francyi, v» którym między inne- 
mi m ów i: Budżet 1500 milijonów franków po­
krywa ledwie codzienne potrzeby, a rząd pozwala 
jeszcze jednemu krajowemu długowi wzrastać 
do takiej wysokości, że on wszelką przewyżkę' 
krajowych dochodów na lat 11 naprzód pochło­
nie. Budżetowa ltomisyja izb oświadczyła przez 
swego sprawozdwcę pana B i g n o n  otwarcie, 
że tylko pod czterma warunkami może być po­
kryty niedobór, te są: l )  Przez trwały pokój; 
2) Jeżeli obligacyjom umarzającego długu kra­
jowego nigdy niżej ich imiennej wartości spa­
dać nie damy ; 3) Jeżeli w dochodach krajo­
wych żadnemu niedoborowi powstać niepozwo- 
llm y ; 4) Jeżeli funduszu rezerwowego na dal

obciążać nie będziemy. Dzieńnik MonifeuT 
wykazuje, ze z niestałych podatków drugiego 
ćwierćrocza 1846 wyniknął niedobór 4 milijo­
nów 15000 franków; że dochód z długów i hi­
potek zmniejszył się w kwietniu o 380,000, 
w maju o 860,000 a w czerwcu o 910,000 fran­
ków; na ciach straciła krajowa kasa w kwiet­
niu 62,00( . w maju 265,000 a w czerwca
1,172,000 franków. W podatku od soli strata 
jest bardziej uderzająca, w kwietnia stracono 
652,000; w maja podniósł się dochód o 10,000 
ale w czerwcu spadł znowu o 463,000 f r a n k ó w .

Przed kilką dniami puszczono koleją żela­
zną do Rouen pierwszy pocztowy wagon z biu­
rem taki , jakie teraz na wszystkich fran- 
cuzkich kolejach zaprowadzonemi być mają, 
Sąto tak zewnątrz jak i wewnątrz bardzo stna- 
ko.wnie urządzone pawilony, majace 16 stóp 
długości 8 szerokości a 7 wysokości o dwóch 
pokojach , ̂  z których jeden mniejszy trzecią 
część wagonu zajmuje i przedpokój stanowi- 
W głównym pokoju są trzy stoły do pisania« 
potrzebne szafy do składania w nich różnych 
pism dla dyrektora biura i dwóch urzędników- 
Przytem pokój ten jest tak urządzony, iż g® 
będzie można opalać i podczas jazdy w ni® 
pracować, dla tego też na każdej stacyi będą 
teraz przyjmowane i oddawane listy i pienią­
dze W  pierwszym wagonie zbi*avem, który 
odjechał z Paryża, był sam p. C om te, naczelny 
dyrektor poczty. Na czerwonym wagonie na­
pisano jest dużemi, złotemi literami: *Admini' 
słranyja pocztowa,& a w górze numer biura-

Wiadomości z Algieru dochodzą dziś po dzie^ 
15ty. Prócz tego publiczna uwaga zwrócona 
jest na projekt o kolei żelaznej, między Algi®' 
rem i Blidą. Towarzystwo , którego jak sły­
chać, jest pan B o t.h s ch  i 1 d patronem, pr*e" 
dłożyło już rządowi plan przez zdatnego i®' 
zeniera zrobiony; drugie towarzystwo pod fi*' 
m ą : Hrabia B r e t e u i l  i spółka, przedłożył® 
podobnież drugi plan adminislracyi.

W listach z Algieru donoszą pod dniem 4 -̂» 
że marszałek B u g e a u d  wybierał się odjecbąc 
do Francyi; odjazd jego miał nastąpić dnia 
22 lipca.

Po zmarłym Księciu B e l lu n  o (marszałka 
V i c t o r )  pozostały pamiętniki (memoires) 
re jego familija drukiem ogłosi; dzieńnik ■*“  
niteur de farm ie  zawiera już kilka z nich wy­
pisów, a to o wyprawach armii włoskiej-

Książę J ó z e f  P o n i a t o w s k i , autor ki ^  
oper, które we Włoszech przedstawiano z n8j 
pomyślniejszym skutkiem, przybył do Pary*3*
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■ Państwo Paplćzkic.
& R i y m u  dni a 18. l i p c a .  Wiadomości 

® Rzymu opisują w następujący sposób, jakie 
Prażenie sprawiła amnestyja przez Jego Świą­
tobliwość wydana: Wszyscy cisnęli się w koło
®dykmt który na rogach ulic, i na publicznych 
®udynkach był poprzelepiany ; znoszono latar- 

i pochodnie, dla czytania g o , a lud upo­
jony był radością gdy się dowiedział o jego 
tfetci. Tłumy ludu ró znego stanu przeciągały 

największym porządku przez ulice, i woła- 
J : Niech żyję Papież i Stolica apostolska 1 

Wszystkich stron miasia sypał się lud ku 
łonie Caoalło, dla rzucenia się tamże Ojcu 

®więtemu do nóg i proszenia go o btogs ta- 
 ̂ Weństwo. Papież ukazał się kilkakrotnie, a 

R°raz ostatni o jedenastej wieczornej godz'nie 
^a balkonie Iłwirynału, by zadość uczynić 
®Sdaniom ludu, który pragnał go widzieć i o- 
tr*ytnać od niego błogosławieństwo.

Słychać, że Papież ma zamiar objechać 
Prowiucyje swego państwa, aby dokładnie roz­
poznał panującego ducha. Mowa liberalistów 
efaz j e8t 0iWarla, żądają oni znacznych kou- 

Ce#syj> do których najszczególniej należy do- 
®̂ aganie się rozpuszczenia szwajcarskich pół- 

1 zmniejszenia wojska, a zatem ogoło­
c i ł 10 t4?du, ae wszystkich środków obrony, 
p . skutek rozkazu, który Jego Świątobliwość 

1Q s IX . raczył wydać, aby w zezwolonych 
r^zez niego dobrodziejstwach mieli udział także 

°dzy Izraelici.w Rzymie, wyznaczyła tutejsza 
ab gmina osobną deputacyję ze zleceniem,

y takowa u stóp apostolskiego tronu złożyła 
Ucia wdzięczności, a razem zapewnienie 

z ,*acbwianej wierności poddauych. Ojciec 
c «[y raczył d. 13. z m. przyjąć tę deputa- 

i zapewnił ją zarazem o życzliwości rządu.

t t u r a w i i w w *
■ N' •*Ze ' '  odmianę w jednostajnem życiu na-
y. S° miasta stanowiła , parada wojskowa od- 
d t t V U' a 31- b. m. na placu dawnego o g ro -  
^  ^ b ł o n o w s k i c h .  Był to występ garni- 
ezeQl*l?^ cy naBzej przeciągającego pułkami pie- 
fceb ' * bonnemi wśród muzyki wojskowej przed 

.Jenerałami, między któremi oczy 
j Wyc^ ściąga! na siebie mundur zagranicz- 

na’ »°vvo teraz w Rosyi zaprowadzony hełm 
Rlieee.eC“ y™ temu przeglądowi Jenerale i 

u ^  ' ^djutancie Cesarza Rosyi, hr. II i s -  , 
U 1 T®‘ Jest to potomek dawnej i znanej 
‘ 'yb a  R y P°lsbiej, brat rodzony hr. H en - 

R z e w u s k i e g o ,  którego w świecie li­

terackim' znamy pod nazwiskiem Be j F y ,  I 
jako autora nowej’ i pięknej powieści: Listopad 
i owych ślicznych Soplicowskich obrazków. r 

Mówiąc o przeglądzie wojskowym dodamy 
także, że temi dniami sztab’ pułku, Książęcir 
Pruskiego powrócił już z T a r n o w a ,  pierwszy 
tego pułku batalion pozostanie w stolicy , drugi 
przeznaczony jest do Sambora,-.-

W niedzielę zaś mieliśmy dwie uroczystości 
innego rodzaju. Były to- uroczystości kościel­
ne ; mianowicie odpust jeden w kościele- Jezu­
ickim , w którym obchodzono pamiątkę zało­
życiela tego zakonu ś. I g n a c e g o  L o j o l i ;  
a drugi odbył się w kościele OO. Bernardy­
nów, jako w dzień Święta Vorcyjunkałg. Mno­
gie tłumy pobożnych zapełniały oba kościoły.

Wspominaliśmy już o wakacyjach teatru pól- . 
skiego, jakoż wszyscy niemal artyści nasi 
W różne porozjeżdżali się strony, by częJcią 
na wsi, częścią w kąpielach odpocząć po cało­
rocznej mozolnej pracy. Pan Z e - n o p o t s k i  
znajomy nasz i ulubiony komik, korzystając 
z czasu wolnego, wyjechał do S t a n i s ł a w o w a ,  
gdzie ma wystąpić w trzech Qitodlibetach uło­
żonych przez n iego, i zebranych’ z różnych 
utworów komicznych. Między przygotowanemi 
na kurs jesienny nowościami , są po większej 
części tłumaczenia p. W i n c e n t e g o  T h u ł -  
l i e,  między temi także dwa wielkie dramata p. 
l l a r o l a  L i d i a ,  który nam Monaldeshego 
przełożył na język polski, o których powiemy 
w swoim czasie; i jest nareszcie N e s t r o y a  
obraz z życia z śpiewkami pod nazwą: Już za­
mężna} którego tłumaczem jest młody czło­
wiek , po raz pierwszy występujący w tym za­
wodzie. Wiemy także o orygiualnym- utwo­
rze S t a n i s ł a w a  Sk W a r c z y ń s k i e g o ,  który 
prócz tego przetłumaczył kilka szluczek. Ory­
ginalnym. tym utworem je s t : Próba, szczęścia^ 
narodowa czarodziejsko komedio-opera w 3 ak­
tach, do której tenże sam p. Sk W a r c z y ń s k i  
dorobi! muzykę a kapelmistrz6 p- E o l l a k  
rozłoży! ją  na instrumenla. . ' 0 1 /

Do wiadomości o naszym teatrze-należy taK- 
że wiadomi ść o wizerunku pan A n t o n i e g o  
B e n z y ,  w i e l c e  zasłużonego artysty naszego. 
Wizerunek ten wydany kosztem milośnikówsztuk 
pięknych, znajduje się już po wszystkich księ­
garniach. Jest; to litogrnfija wykonana-'’ prżei 
p. T e p p ę ,  dająca pochlebne wyobrażenie o 
taleńcie tego młodzieńca. Doskonale jest tra­
fione podobieństwo rysów., mianowicie zaś wy­
raz twarzy, silnie nam przypominający artystę, 
ktńrego milo nam widzieć na wizerunku przy­
najm niej, gdy go już na scenie widzieć nio 
możemy.

Ł *
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A b y  dIc  nięopuśęić co się  tylko dzieje u nas kołaj N . , z Mołdawej , 185  ; 3 )  Waleryjan Krze* 
nowego do wiadomości którą juz umieściliś- czonowicz, z Bułszowiec, 203. —  Ogółem 702.
my , o nowych budowlach tegorocznych w mie-   —... . ■—
scie , dodamy, ze p. A d a m s k i ,  któremu juz 
miasto tyle pięknych winno kamienic, buduje 
teraz f l e t n i e  p o m i e s z k a n i e  naprzeciw 
ogrodu pojezuickiego w pięknym guście, a ra­
zem zakłada przy niern ogród na większy roz­
miar.

K u p i o n o

Cena je ­
dnej 
pary 

w w. w.

zr. |kr.

Z tycb 
para

ważyć
mogła

cetnar.

i*  .łDOMOŚCI PANDLOWE I PRZEMYSŁOWE;
; ' » ? 

(  JS koretpon<jfi)cyi pryuir yej).
- v  Ołomuńca. Targ na woły dnia 29. lipca.

P r z y p ę d z i l i  na t a r g :  l )  Markus Briill, 
ze Stryja, 89 wołów ;* 2) Icyk Hauser, z Cho- 
dorowa, 101, 3) Lejser Atlas, z Zurawna, 102; 
4) Waleryjan Brzeczonowicz, z Bułszowiec, 
127; 5) Mendel Amster, z Nowosielec, 119 ; 
6) Juda Semann, ze Stryja , 6^ ; 7 ) Oewi Eo- 
senmann, z Cwitowej, 119; 8.) Szaje Ackermann, 
z Żydaczowa, 95 ; 9.) Hersz Bleicher, z Hi z- 
dyczowa, 187 ; 10.) Perl Immergliick , z Bior­
czej, 54. —  Małemi partyjami 299. —  Ogó­
łem  1352.f •% r
-----------------------------------------n -----

;

Z a k u p i o n e :
o

B 7 l _ f * > •/ i i. . sz
tu

k

Cena je­
dnej 
pary 
w. w.

K«
CST3
CSb.

Z tych 
para 

ważyć 
mogła

zr. kr. cetnar.
a

Z  partyi Nr. l .  do Pragi . 80 336 _ 8 3j4
Z  partyi Nr. 2 . do Widdnia 77 341 — 3 9
Z  partyi Nr. 3. detto 99 325 — 3 81j4
Z  partyi Nr. 4 . detto 127 316 — — 8 Ij4
Partyję Nr. 6. do Pragi . 
Z  partyi Nr. 6 . [do Oło­

117 375 — 2 10

muńca ............................... 57 325 — 3 81J2
Partyja Nr. 7. do Pragi . 90 2g0 — 2 7 3H
Partyja Nr. 8. do Berna . 77 312 30 3 8
Z  partyi Nr. 9. dó Pragi 
Partyję Nr. 10. po części 
- rozkupiono. s  ile.il cn 
Małe partyję całkiem roz­

kupiono.

tu 1

156
>'< 355 4 9 Ijś

l

P r z e d  t a r g i e m  s p r z e d a l i :  l )  Men­
del Amsjter, z Nowosielec, 324 wołów ; 2) Mi

d  b i

-i..

I21J2
tl
91J2

Z  partyi Nr. 1. niesprze- 
dano do Wiednia.

Partyja Nr. 2. poszła do 
Wiednia, na wagę . .

Partyja Nr. a. detto 
u

Targ ten odpowiedział nadziejom nadmienio' 
nym w przeszłem sprawozdaniu. Przypędzo­
nych wołów razem było 2064, z tych stanęło 
na naszym targu 1352, a przed targiem poszło 
712 sztuk z Lipnika do Wiednia. Jakość wo­
łów coraz jest lepsza, i ceny zaczynają spadać 
z poprzedniczej swej zbytniej wysokości, czego 
juz dowodzi zakupienie wszystkich stad na tar­
gu. Cena w Wiedniu spadła z 44 na 42 Zr* 
w. W. za cetnar wołowiny; jakoż wedle tej ce­
ny stada 2 i 3 zostały tu sprzedane.

Przyszły targ ma być mniej liczny, ale za 10 
tem więcej spodziewają się wołów na targi na­
stępujące.

*  *
. *

Temperatura lipca r. 1840 
we Lwowie (term. Reaum).

W edług dostrzeżeń meteorologicznych we Lwowie w 
lipeu", r. b. robionych, okazały się co do teWP*" 
racnry powietrza następujące wypadki:
Najcieplejszym był dzień lOty lipca, 
średnia bowiem temperatura tegoż dnia była - ł-l7 ° .” 
Na, mnićj ciepłym był dzień 4ly lipca, „
średnia bowiem temperatura tegoż dnia była 
N ajw yższy stau termometru był dnia 10. i 18go -ł" ,'<•* 
Najniższy „  „  - „  „  5go ^ l o a .
Przeto całkowita zmiana temperatury była . . . ?0V  
A największa zmiana w 24 godzinach d. 26go . - • 1 ’ 
średnia temperatura pojedynczych dekad b y ła : o .
Iw szćj dekady t. j .  od 1. do 10. lipca . .
&M j „  „  II. „  20. .. . .
3oićj „  _ .,  21. „  31. „  .  .
Całego m .e sią c a .......................................................... -+;l ł  '
którato temperatura jest od temperatury normaluśj g ^
lipca ( z  32 l a i = - t - l 3 ° ,6 3 )  niższa o* »ri ^ >• im

. a I Van R°?-

Redaktor J. S. Kamiński  — Nakładem Spadkobierców Frańc i saka Krat ters .  
(Drukiem Piotra Pi l l e r a  we Lwowie.)
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